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Obecny dyrektor kolei w  K rakow ie, radca dworu 
Józef H oroszkiew icz, ustępuje w  stan spoczynku po 
przeszło 10-letniej chlubnej działalności na tem sta­
now isku. Zarówno jako dyrektor i szef, jak dawniej 
na innych stanowiskach, odznaczał się dyr. H o ro ­
szkiew icz nadzw yczajną pracowitością i gorliw ością 
w w ypełnianiu obowiązków. W y b itn y  technik, w y ­
traw n y kolejarz, adm inistrator i organizator, umiał 
bardzo dobrze godzić trudne obowiązki naczelnika 
in stytucyi państwowej z obowiązkami obywatela 
i syna kraju. Temi zaletami zjednał sobie ustępujący 
dyrektor ogólną sym patyę i poważanie, to też dziś, 
gdy ustępuje z ważnego posterunku, żegnają go 
w szyscy z żalem.

Nowym  dyrektorem  m ianowany został dotych­
czasowy zastępca dyrektora w  sprawach technicznych, 
radca dw oru W łodzim ierz Zborow ski-Kostrakiew icz. 
W ychow anek lw ow skiej politechniki, rozpoczął ka- 
ryerę jako inżynier kolei K arola  Ludw ika, naprzód 
we L w o w ie  a następnie w  Przem yślu. Przeszedłszy 
do kolei państwowych, pełnił służbę w  warstatach 
kolejow ych w  W iedniu, poczem przez szereg lat 
b ył zastępcą naczelnika i naczelnikiem w arstatów  
kolejow ych w  N ow ym  Sączu. W  r. 1901 został mia­
nowany szefem odziału maszynowego w  krakow skiej 
dyrekcyi kolejow ej, a niedługo potem zastępcą dy­
rektora w  sprawach technicznych.

D zięki temu, m iał radca dw oru Zborow ski dość 
sposobności, by zapoznać się jaknajdokładnej ze spra­
wami kolejnictw a tak na lin ii, ja k  w  dyrekcyi. Sw ym i 
zdolnościami, sw ym i zaletami um ysłu i serca, nie­
zmordowaną pracowitością, w yro b ił sobie opinię 
jednego z n ajw ybitniejszych znawców kolejnictw a 
w  kraju. Nie uchylał się też od pracy obyw atelskiej 
a szczególnie gorącym  b ył orędownikiem przem ysłu 
krajow ego. W śró d  podwładnych zjednał sobie ogólną 
m iłość i szacunek, to też powołanie go na stanow i­
sko dyrektora kolei powitano wszędzie z dużem za­
dowoleniem.

na św iat, ale miłego spędzenia wieczoru i p rze słu ­
chania się wesołym  operetkom.

W y s ta w ił ich teatr ludow y już kilka, a w szystkie 
z ogromnem powodzeniem, zupełnie zasłużonem. Ma 
bowiem dyr. R yg e r w  swej trupie k ilk a  s ił bardzo 
utalentowanych, które pod umiejętną ręką reżysera 
Turskiego i prof. Issakow icza, doskonałego amatora- 
śpiewaka, w yw iązu ją  się ze sw ych zadań nadspo­
dziewanie dobrze.

Do ulubieńców publiczności krakow skiej należą 
wśród tych artystów  przedewszystkiem  pp. Zielińska 
i Poleński. A le  bo też umieją oni ją znakomicie ba-

Zmiana w dyrekcyi kolejowej: Ustępujący dyrektor 
radca dworu Jdzef Horoszkiewicz.

cyi kolejowej jest obrona wspom nianych interesów, 
pomoc w  ich rozw oju i postępie.

Niemniej ważnem zadaniem dyrektora kolei jest 
adm inistracya olbrzym im  aparatem kolejow ym , w y 
magającym pracy tysięcy urzędników  i służby. K r a ­
kow ska dyrekcya ma pod obu względam i dobre i 
piękne tradycye.
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Operetka w krakowski teatrze ludowym.
U siłow ania dyr. R ygera, aby stw orzyć w  Kra* 

kowie jak najlepszy i odpowiadający upodobaniom 
publiczności we w szelkich kierunkach teatr ludow y, 
wieńczą coraz piękniejsze pod każdym względem w y ­
niki. W  teatrze tym, dostępnym z powodu niskich 
cen wstępu najszerszym  kołom ludności, ma p ubli­
czność sposobność nie ty lko  zaznajomienia się z naj­
celniejszym i utworam i lite ra tu ry  dramatycznej a więc 
nie ty lko  kształcenia się i uszlachetniania poglądów

Zmiana w dyrekcyi kolejowej: Radca dwoi u 
Zborowski-Kostrakiewicz.

w ić. Znają upodobania publiczności, zawsze są w  hu­
morze i czy to dyalogami dowcipnym i, czy kuple­
tami, czy tańcami wreszcie, w yw o łują  sa lw y śmiechu. 
P ow ażniejszy ży w io ł operetki reprezentują śp ie w a cy: 
panie Felice i Czernekówna oraz p. Sydor. P ierw sza 
z nich dała się w  k ilk u  sw ych rolach poznać jako 
utalentowana i obdarzona pięknym głosem soprano-

Zmiana w dyrekcyi kolejowej.
Bardzo doniosłą zmianę na ważnem stanow isku 

kierow nictw a dyrekcyi kolejowej w  K rakow ie, p rz y ­
chodzi nam dziś zaznaczyć. W ażn ą jest i doniosłą 
ta zmiana dla całej G alicyi zachodniej, gdyż zakres 
działania krakow skiej dyrekcyi kolejow ej obejmuje 
duży obszar kraju , aż po Rzeszów i jego wszelkie 
interesy rolnicze, przem ysłow e, handlowe i tu ry s ty ­
czne, które w szystkie mają bardzo ścis ły  związek 
z ekonomicznym rozwojem kraju. Obowiązkiem i 
zadaniem każdorazowego szefa krakow skiej dyrek-

Operetka w krakowskim teatrze ludowym: Scena z operotki p. t. „Sztygar". 1. p. Czernekówna; 2. p. Sydor; 3. p. Zielińska; 4. p. Poleński; 5. p. Belke; 6. p. Modzelewski;
poniżej kapelmistrz p. Tesażyk.


